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na miejscu mk. 
40.000, na pro- 
wincji i z od- 
noszeniem do 


marek 
Ogłoszenia za 
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czwarta 8-łamo- 


ceny o 200 proc, 
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z Tyszkiewiczów 


Władysława Tokarzewska 


WDOWA 


przeżywszy lat 66, 


Eksportacja zwłok z kaplicy przy klasztorze na cmentarz miejscow 
IO sierpnia o godz. 6 wieczorem. 
Na smutne te obrzędy zapraszają krewnych i znajomych w głębokim smutku pogrążeni 


Dzieci i Rodzina. 


Listy z Warszawy. 
Obecny stan rzeczy w widoku na przyszłość. 


Wstępne uwagi. — Kto i jak Litwą rządzi? — Uregulowanie spra- 
wy walutowej. — Sprawa drożyzny. — Działalność Chrześcijań- 
skiej Demokracji. — Obawy przed Polską. — Stanowisko i przewi- 
dywanie Polaków. — Sprawa Wileńszczyzny. — Podatki. — Praca. 
Reforma wyborcza. Upaństwowienie lasów. Stosunek do Niemiec, 


WARSZAWA, 1 sierpnia. 


(Specjalny wywiad dla Slowa Kujawskiego) 
(Dokończenie) 


. A kto w jaki sposób Litwą rządzi? 

Rej w Sejmie w litewskim wodzi jak 
i w rządzie Chrześcijańska Dekokracja. 
Prezes ministrów Galwanouskas, jak 
i Prezydent Dem. występuje zarówno 
w kierunku społecznym jak i naro- 
dowym bardzo radykalnie. 

Skutkiem czego zdełał sparaliżo- 
wać zupełnie wpływy socjalistów, oraz 
D. Ch. skoncentrowała w sobie wszyst- 
kie siły narodowe. Obecny rząd 


zwraca się dość ostro przeciwko mniej: 
szościom narodowym, zwłaszcza prze- 
ciwko Polakom, których wpływu Li. 
twini się boją. Jak daleko obawy te 
sięgają, dowodem tego następujący 
fakt: Niedawno w okolicy Druskien- 
nik jakaś kobieta przechodząca z to- 
warem przez granice została przy- 
chwycóna przez władze litewskie. 
Badana przez oficera naopowiadała, 
że Polacy gromadzą wielką ilość woj- 


Nabożęństwo żałobne odprawione zostanie w kościele O. O. Reformatów w piątek d. 10 sierpnia 


ska w Druskiennikach i że chcą zdo- 
być Kowno. Litwini wystraszyli się 
tak tym, że zarządzili ewakuację są- 
siadującego z Druskiennikami mia- 
steczka litewskiego w dodatku spa- 
lili po swej stronie most na Niemnie. 
Nic to dziwnego, że wobec takiego 
mniemania o Polsce Litwini podej- 
rzewają Polaków na Litwie o szpie- 
gostwo i szykowanie zamachów na 
rzecz Polski. To też stosuje się we 
wsiach i mniejszych miasteczkach re- 
presje względem Polaków. Na Litwie 
jest Polaków okóło 200.000 w stolicy 
zaś Litwy mieszka tylu Polaków, 
że przy wyborach do Rady Miejskiej 
zdobyli sobie 17 radnych, a więc po- 
łowę. Jest też w Kownie II szkół 
polskich powszechnych i 4 szkoły 
średnie. 

Czy Polacy zamieszkują Litwę Ko- 
wieńską byli zwolennikami iederali- 
zmu, czy też polityki wcieleniowej? 

Wszyscy nieomal byliśmy prze- 


y odbędzie się w piątek dnia 


FUTREM O 


opatrzona św. $akramentami po długich i ciężkich cierpieniach zasnęła w Panu d. 8 sierpnia 1928 r., 


ciwnikami iederalizmu, woląc miesz- 
kać w obcem państwie, niż narażać 
Polskę na większą jeszcze mieszani. 
nę narodowości i walkę wewnętrzną. 
Jestem przekonany, że Litwa prędzej 
czy póżniej oprzeć się będzie musiała 
o Polskę. 

A czy dziś pojawiają się objawy, 
które uprawniają do tego mniemania? 

Na razie przeciwnie: Litwa nie do- 
puszcza ani gazet, ani książek polskich, 
nie pozwala na wyjazd do Polski. 
Jednym słowem wszelkie stosunki 
z Polską są zerwane. Z drugiej strony 
sprowadza się książki i gazety z Nie- 
miec, aby tym sposobem związać cy- 
wilizację Litwy z Niemcami, Roz.. 
sądniejsi jednek Litwini wiedzą, że 
to jest polityka nie naturalna, która 
musi ustać, skoro tylko ustanie roz- 
drażnienie, dziś jeszcze panujące 
przeciw Polsce. 

A jak przyjęto na Litwie przyzna- 
nie Wileńszczyzny Polsce? 


SŁOWO KUJAWSKIE 


m 


po gruntownem odnowieniu 


_ Resłauracja 


„Gastronomja 


wszelkich starań. aby zadowolnić swą Klijentelę. 


DACHÓWKĘ 


pięknie wypaloną, pierwszej i drugiej klasy, mianowicie: 
Karpiówkę, felcówkę, mnich-=mniszkę, 


CEGŁĘ MASZYNOWĄ, 
WAPNO, CEMENT 
i TRZCINĘ surirową 


POLECA: 


Kupno i sprzedaż 


różnych używanych mebli 
antycznych stylowych 
w wielkim wyborze! 
Plac Dąbrowskiego Nr. 14, Radzanowski. 


Były protesty, manifestacje, ale ze 
wszystkich biła nuta przeświadczenia, 
że Litwa Wilna nie uzyska. Gazety 
i odezwy rządowe piszą o „naszym* 
Wilnie, ale zarazem dodają, że Wilno 
będzie nasze za 50 do Ioo lat, wido. 
cznie z niego rezygnują i chcą się 
pogodzić z losem. Po załatwieniu 
sprawy Kłajpedy sprawa stosunków 
polsko litewskich wkrótce się ureguluje. 

A jak przedstawiają się stosunki 
wewnątrz państwa Litewskiego pod 
względem społecznym i zadowolenia 
ludności z przeprowadzonych reform? 

A więc podatki zaprowadzono dość 
wysokie. Spraw finansowych i samo- 
rządowych dostatecznie jeszcze nie 
uregulowano. Wprowadzono na pa- 
pierze 8-mio godzinny dzień pracy, 
za zgodą jednak pracodawcy i praco- 
biorców czas pracy może być prze- 
dłużony. Praca w niedzielę jest wzbro- 
niona, sklepy jednak są otwarte do 
Io rano i od I — 6 wiecz., rozporzą: 
dzenie to respektowane jest jednak 
tylko w Kownie, na prowincji panuje 
zupełna samowola. Reforma rolna 
przeprowadzona terorystycznie, ziemię 
odebrano bez żadnego odszkodowania 
(większość obszarników było polaka- 
mi), natomiast nabywając ziemie wło- 
ścianie muszą płacić. Reforma ta 
jednak nie została przeprowadzona 
do końca. Natomiast upaństwowiono 
lasy. Dziś wszyscy ną to narzekają, 
dawniej ubogi człowiek kupował drze- 
wo u właściciela, nieraz tanio, a zawsze 
bez trudności. Dziś chcąc nabyć 
drzewa, należy nachodzić się po naj- 
rozmaitszych urzędach i być zależnym 
od swawoli urzędników, których prze- 
konać można tylko lapówką. Upań- 
stwowienie też lasów mało budzi za- 
chwytów wśród ludności.  Naogół 
jednak stwierdzić muszę, że państwo 
itewskie dzięki swej szczupłości, 
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dzięki temu, Że nie posiada ludności 
miejskiej, a jest państwem rolniczem, 
uporządkowało swoje sprawy, a rząd, 
który miał kilka lat czasu do zorga- 
nizowania administracji, mógł to uczy- 
nić, wiedząc że niema siły, któraby go 
mógła usunąc za tydzień lub miesiąc. 

A czy się zaznacza wielki wpływ 
niemców na Litwie? 


Na to pytanie trudno jest odpo- 
wiedzieć, ponieważ niema wglądu 
w tajne polecenia rządu. Na zewnątrz 
wpływ jest coraz mniejszy. Niemcy 
pousuwali się widocznie, jeszcze widzi 
się pewną ilość instruktorów oficerów 


jest jednak przekonanie, że pracują 
z Niemcami nadal ręka w rękę. Zdaje 
się, że obecna katastrofa ekonomiczna 
ostudzi mocno dalsze zapały polity- 
czne sojuszów Litwy z Niemcami, 


Go uchwaliła rada ministrów. 


Nowe granice m. Płońska. Kon- 
wencja pocztowa z Rosją. Sądy 
przemysłowe. Dodatek  droży- 
źniany dla urzędników. Reorga- 
nizacja administracji. Żałoba po 
prezydencie Hardingu. 


Urzędowo komunikują: Rada mini- 
strów na posiedzeniu dnia 6 b. m u- 
chwaliła: Projekt rozporządzenia Rady 
ministrów o rozszerzeniu granic mia- 
sta Płońska, wniosek ministra spraw 
zagranicznych o ratyfikacji konwencji 
pocztowej z Rosją, wniosek ministra 
sprawiedliwości w sprawie kompeten- 
cji sądów przemyłowych i kupieckich 
w województwach zachodnich, wnio- 
sek ministra skarbu w sprawie dodat- 
ku dla urzędników za m-c lipiec na 
podstawie obliczeń komisji statystycz- 
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została otwarta pod nowym zarządem, który dołoży 


3 poważaniem 


K. 


wnioskom w celu przeprowadzenia 
reorganizacji administracji państwo- 
wej na zasadach zawartych w Ustawie 
konstytucyjnej i w częściowem zasto- 
sowaniu też wypowiedzianych przez 
komisję dla reformy administracji. 
Reorganizacja ta ma polegać przede- 
wszystkiem na skoordynowaniu dzia- 
łalności poszczególnych gałęzi admi- 
nistracji państwowej z administracją 
ogólną, oraz na zespoleniu władz I i 
II instancji. 

Na tymże posiedzeniu Rada mini: 
strów powzięła uchwałę, iż na znak 
żałoby rządu z powodu śmierci pre- 
zydenta Stanów Zjednoczonych Ame- 
ryki północaej, Hardinga, w dniu je- 
go pogrzebu na wszystkich gmachach 


| 
! 


| 


rządowych w Warszawie i na prowine | 


cji, oraz na statkach floty polskiej 


. z t € -| + ~ - *.1* 
flagi państwowe winny być opuszczo | wych na sumę 45 bilionów marek. 


ne do połowy masztu. 


| TELEGRANY. 


niemieckich, pozatem wpływów więk- ; 
szych nie widać. Co si; dzieje w ga- į 
binetach ministrów tego nie wiadomo; ; 


Demonstracja kupców 
w Berlinie. 

BERLIN, 8.8 (Pat.) Postanowiono 
zamknąć w czwartek na cały dzień dla 
į publiczności wszelkie lokale handlowe, 
| a od piątku otwierać składy tylko na 
6 godzin dziennie. 
stem przeciwko ostatnim zarządzeniom 
rządu, dotyczącym zwalczania lichwy, 
ustalenia cen i t. p. 

BERLIN, 7. 8. Pat. Chleb bezkart- 
kowy kosztować będzie od jutra 90.000 
marek. 
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Pożyczka na zakup 
żywności. 
BERLIN, 8.8 Pat. Przemysł, handel 
i banki postanowiły złożyć do dyspo- 
zycii Banku Rzeszy za gwarancją 
| przekazów dolarowych 50 miljonów 
* marek złotych w formie dewiz. W. ten 
| sposób rozpisana pożyczka dolarowa 
jest zapewniona. Dewizy służyć bądą 
przedewszystkiem na zakup niezbęd- 
nych artyknłów żywnościowych dla 
zabezpieczenia ludności miast. 
| 
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Drożyzna w Gdańsku. 


ska“ pisze o katastrofie walutowej 


GDAŃSK, (AW). „Gazeta Gdań- 


w Gdańsku, co następuje: „Wszystko 


nej. żyje w Gdańsku pod wrażeniem kata- 

Sprawę dodatku drożyźnianego dla ; strofy, jaką sprowadziła rewolucja cen. 
funkcjonarjuszów państwowych woje: | Płace i zarobki mas pracujących w 
wództwa śląskiego przekazano mini- | katastrofalnym pościgu w górę, mimo 
strowi skarbu do zbadania i do przed- | ciągłych zwyżek, regulujących indek- 
stawienia wniosków. | sami tygodniowemi, dawno pozostały 

Dalszą część posiedzenia poświęco- į w tyle, bez cienia nadziei, aby mog- 
no złożonym przez min, spraw wewn. | ły doścignąć kurs dolara. Koleje nie 
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Ma to być prote- | 


poczta 
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Kolanowski. p 


mogą nadążyć w rozwożeniu bank- 
notów, to też zorganizowano frans- 
porty aeroplanowe. Obecnie Gdańsk 
nie poprzestając na miljardach, na- 
pływających ź Reichsbanku, sam się 
przygotowuje do własnej produkcji. 
Są to wszystko Środki doraźne, nie 
wchodzące w istotę rzeczy*. 

W zakończeniu „Gazeta Gdańską“ 
przypisuje winę obecnej sytuacji po- 
lityce senatu gdańskiego, który, opie: 
rając się na skrajnym nacjonaliźmie 
niemieckim, nie uwzględnia w polity- 
ce swej momentów gaspodarczych i 
całą swą energję używa na wojnę z 
Polską. 


Banknoty po 10, 20 i 50 
miljonów. 

BERLIN, 8.8. (Pat). Bank Rzeszy 

drukuje dziennie banknotów papiero- 


Prócz drukarni państwowej zajętych 
jest drukowaniem banknotów 60 dru- 
karń prywatnych. Mają być wypusz- 
czone banknoty po Io, 20, 50 miljo- 
nów mk. 


Fundacja królewicza. 


LONDYN, 8.8. Pat. PR. Drugi 
syn króla Jerzego ks. Yorku, ofiaro- 
wał swą posiadłość nadmorską Little— 
Stone uczącym się, jako miejsce od- 
poczynkku do dyspozycji w ciągu 4 
lat. Od tej pory corocznie do posia- 
dłości księcia, zjeżdżać będzie po 200 
chłopców-studentów arystokratycznych 
liceów w Eton i Harron oraz taka 
sama ilość chłopców z klasy robotni- 
czej. 


Energiczna rozprawa 
z komunistami. 
HELSINGFORS, 8-go sierpnia. 
(Rps.) Aresztowania komunistów w 
Helsingforsie i na prowincji trwają w 
dalszym ciągu. Aresztowano wszyst- 
kich wybitnych przywódców partji 
komunistycznej w liczbie przeszło 
70. Aresztowani są: wszyscy człon- 
kowie pracy komunistycznej sejmu 
fińskiego, komitet wykonawczy partji 
komunistycznej w pełnym składzie i 
wszyscy redaktorowie gazet komuni: 
stycznych. Dzienniki komunistyczne 
zamknięto, a drukarnie ich opieczę- 
towano. | 


Socjalista włoski o Rosji. 


RZYM. (Russpress.) Deputowany 
parlamentu włoskiego, socjalista Alek- 
sandri, który dopiero co powrócił z 
Rosji sowieckiej komunikuje, że w 
więzieniach sowieckich przebywa 
obecnie do 80,000 więźniów politycz: 
nych z pośród których 60 proc. ro- 
botników i 15 proc. inteligencji. 
Więżniowie znajdują się w strasznych 
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SŁOWO KUJAWSKIE 


Ważne dla Pp. Kupców i Przemysłowców! 


Przypominamy, że specjalny numer „Słowa Kujawskiego” poświęconego PIERWSZEJ 
WYSTAWIE ROLNICZO-PRZEMYSŁOWEJ jest w pełnym biegu. 
Numer ten wyjdzie w formie zeszytu w pięknej okładce i dużej obję- 
tości druku estetycznie wykonanego. 
Będzie zawierał alfabetyczny spis wszystkich wystawców, co pozwoli mu jako orga- 
nowi Kujaw być najwięcej interesującym wydawnictwem, związanym z wystawą. 
Dlatego też każdy, kto umieści w numerze poświęconym Wystawie 
ogłoszenie swojej firmy odniesie z tego niewątpliwą korzyść i będzie 
miał sympatyczną pamiątkę. 


OGLOSZENIA PRZYJMUJE ADMINISTRACJA 


„SLOWA KUJAWSKIEGO”. 


warunkach, przebywając w ruderach į 


i jamach bez okien i światła. W liez- 
bie więźniów znajduje się wielu przy- 
wódców socjalizmu rosyjskiego. W ra- 
zie przepełnienia więzień i przybycia 
nowej partji aresztowanych miejsce 
dla nowoprzybyłych robi się, poprostu, 
zabijając dawnych aresztantów. Rów- 
nież przepełnione są zakłady dla 
umysłowo chorych, dokąd wtrącani 
są zupełnie zdrowi ludzie, niewygod- 
ni władzy sowieckiej. Wyroki śmierci 
wydawane są nadzwyczaj lekkomyśl- 
nie, bez zachowania jakichkolwiek 
gwarancji prawnych. W ostatnich 
miesiącach trybunały sowieckie ska- 
zały na rozstrzelanie dwadzieścia kil- 
ka tysięcy osób. Szerokie masy lud- 
ności nie tają nienawiści do rządu 
sowieckiego. 


Przeciwko Bułgarji. 

MOSKWA, 8.8. (Rps). W związku 
z usunięciem z Bułgarji misji sow. 
»Izwiestja< i inne dzienniki sow, do- 
magają się ogłoszenia bojkotu Bul- 
garji. 
Tyfus w Resji sowieckiei. 

MOSKWA, 8. 8. (Rps). Według 
danych komisarjatu zdrowia w ciągu 
pierwszych 5 miesięcy r. b. na tery- 
torjum republiki sow. zarejestrowano 
165.283 wypadki tyfusu plamistego 
i 154.401 tyfusu powrotnego, oraz 
26.745 wypadków ospy. 


Pisma zagraniczne 
w Moskwie. 


RYGA, 8.8. (PAT). W Moskwie 
pozwolono na sprzedaż następujących 
pism zrgranicznych: Berliner Tage- 
blatt, Vossische Ztg., Frankfurter Ztg., 
Boersen Ztg., Rothe Fahne, Huma- 
nite, Manchester Guardian, Daily 


Chronicle, Daily Herald, Daily Nevs, 
Temps. 


Wywóz zboża sowie- 

ckiego. 

REWEL, 8-go sierpnia. (Rps.) — 
Bolszewicy przystąpili do wykonania 
ostatnio zawartej z Niemcami umowy 
o dostarczenie 20 miljonów pudów 
zboża. W ciągu ostatnich dwu dni 
do Rewla przybywa z Rosji sowiec: 
kiej przeszło 170 wagonów zboża, 
które natychmiast jest ładowane na 
statki niemieckie. 


Nowy styl w cerkwi 
prawosławnej. 


HELSINGFORS, 8.8. (Rps.) Jak 
komunikują, delegacja fińskiej cerkwi 
prawosławnej otrzymała w Konstan- 
tynopolu od patrjarchy wschodniego 
zapewnienia, że poczynając od dnia 
I października r. b. wszystkie ko» 
ścioły prawosławne w Europie prze: 
chodzą na kalendarz nowego stylu. 


Co niesie dzień? 


Dziś: Romana m. 
Słow.: Boryś. i Chleb. 

Jutro: Wawrzyńca m., 
Filomeny. 

Wschód słońca o g. 4.19 

Zachód o g. 19.11 

Wsch. księżyca o g. 1.15 

Zachód o g. 16.54 


SIERPIEŃ 


CZWARTEK 


Na znak żałoby w dniu 9 b. m. 
z racji pogrzebu brezydenta Stanów 
Zjednoczonych, Hardinga, z rozpo- 
rządzenia Władz mają być wywieszone 
flagi pochylone do pół masztu na 
gmachach państwowych. 


Osobiste. Sekretarz sądu Okrę- 
gowego w wydziale apelacyjnym p. 
Wesołkowski wyjechał na 4-tygod- 
niowy urlop. 


— Kasjer w Kasie Skarbowej p. 
Wojciechowski rozpoczął korzystać 
z urlopu. 


Nowa placówka chrześcijańska. 
Dnia 7 sierpnia została otwarta po 
przeprowadzeniu remontu znana w 
naszem mieście restauracja Gastro- 
nomja. QGrastronomia ma dziśiaj no- 
wego właściciela, jest nim długoletni 
właściciel słynnej restauracji w hote- 
lu Briihlowskin w Warszawie p. M. 
Kryszak. Po poświęceniu i otwarciu 
pp. Kryszakowie podejmowali obja- 
dem grono zaproszonych gości z na- 
szego miasta. Długie doświadczenie 
pozwoli p. Kryszakowi postawić Ga- 
stronomję na wysokości zadania. Nie 
wątpimy, że Gastronomja stanie się 
pierwszorzędną restauracją we Wło- 
cławku i zyska tylko uznanie i poparcie 
wśród szerokich warstw miejscowego 
i zamiejscowego społeczeństwa. P. 
Kryszak zaprosił na występy dosko - 
nały duet. 


Ślub. Dnia 4 b. m. w kościele 
św. Stanisława odbył się ślub pomię: 
dzy panną Marją Kasperską, higie- 
nistką szkolną a p. Stanisławem Do- 
brzelewskim, urzędnikiem syndykatu 
rolniczego, synem doktora z Piotr- 
kowa. 


Pogrzeb policjanta. W dniu 
7 b. m. o godz. 6 popołud. odbył się 
pogrzeb członka miejscowej policji, 
ś. p. Stanisława Kaczmarczyka, który 
służył w policji od czasów jej organi- 
zacji. W pogrzebie brał udział plu- 
ton policji na czele z nadkom. policji, 
p. Micińskim, który pożegnał zmarłego 
w serdecznych słowach przed spusz- 
czeniem ciała do grobu. 


Z przemysłu. Poczynając od 
d. Io sierp. młyn Sterna po dokona- 
nym remoncie, zostanie częściowo 
uruchomiony. 


Ceny papierosów. Mają jeszcze 
uledz podwyżce poczynając od 10 
sierpnia. 


Za ukrywanie słoniny i pobiera- 
nie cen nadmiernych władze uwię- 
ziły rzeżniczkę Szubską. 
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Tragiczna śmierć zrozpaczo- 
nego męża. Były właściciel restau- 
racji w hotelu » Victoria«, p. Wasilew- 
ski, posiadający obecnie przedsiębior- 
stwo handlowe w Bydgoszczy, świet- 
nie się rozwijające, dowiedziawszy się 
od lekarzy o nieuleczalnej chorobie 
swej żony (gruźlica nerek), dostał tak 
silnego roztroju nerwowego, że wzbu- 
dzał wśród otoczenia zaniepokojenie. 
W pierwszych dniach sierpnia, gdy 
żona znajdowała się w agonii, w są- 
siednim pokoju odebrał sobie życie 
<wystrzałem z rewolweru. W siedem 
godzin później zakończyła życie żona. 


PRIDE MASA PEN 


Ujęcie bandy złodziejskiej. Od 
dłuższego czasu w okolicach pod- 
miejskich grasowała banda złodziejska, 
która dawała się wszystkim we znaki. 
Dzięki zarządzeniom policji zdołano, 
zdaje się całą bandę wyłowić, w po- 
staci czterech opryszków, a miano- 
wicie: Zygiuunta Woźnickiego, Sta- 
nisława Brudnickiego, Henryka Chro- 
boczewskiego i Ant. Rybarkiewicza. 


Napad bandytów 
na księdza Żaka. 


Na plebanję zajmowaną przez ks. 
Jana Zaka w Szadku pow. Sieradz- 


Samobójstwo jest strasznem i nigdy į kiego zapukał ktoś do drzwi i oświad- 
nie zasługuje na wyrok łagodny. Je- į czył, że ma pilną depeszę do księ- 


dynem tylko wytłomaczeniem może Í dza. 
być tylko zanik władz umysłowych | 


skutkiem rozstroju czy innych przy- 
czyn. Niewątpliwie z czymś po- 
dobnem mamy do czynienia w niniej- 
szym zdarzeniu. S$. p. Wasilewski 
zdążył jeszcze pojednać się z Bogiem 
po użyciu rozpaczliwego kroku. Po- 
grzeb odbył się w ub. poniedziałek 
w Bydgoszczy i wywarł wielkie wra- 
żenie wśród mieszkańców naszego 
miasta, zarówno jak i w Bydgoszczy, 
gdzie ś. p. Wasilewscy dali się po- 
znać jako ludzie uczciwi i szlachetni. 


Pod adresem Dyrekcji Poczt 
i Telegrafów. Szan. Dyrekcji do- 
wodów w postaci widomej dostarczyć 
nie możemy. Słupy telefoniczne 
wszystkie w porządku, druty również, 
aparaty jak najlepsze, uszkodzenia 
natury materjalnej są odrazu napra- 
wiane przez miejscowy Zarzad. Nie 
było burz ani trzęsienia ziemi, ani 
wojny we Włocławku, więc uszko: 
dzeń w linji telefonicznej niema. Pod 
tym względem wszystko jest w po- 
rządku. A co się tyczy nieporządku, 
to Sz. Dyrekcja najlepiej mogłaby 
się przekonać, gdyby zechciała wy- 
korzystać telefon choćby dla trzech 
lub czterech rozmów. 


Spekulacja na mąkę odbywa 
się w dalszym ciągu.  Spekulanci 
ukrywają mąkę, aby mogli podnosić 
ceny. 


Koniec strajku. Czeladnicy kra- 
wieccy w zakładach żydowskich d. 8 
sierp. pizystąpili do pracy uzyskawszy 
75 proc. podwyżki. 4 


Kradzież roweru. Urząd śled- 
czy zatrzymał niejakiego Czesława 
Przedpełskiego z Płocka, który ukradł 
rower, należący do Wiśniewskiego 
zam. przy ul. Gęsiej. Rower odebrano. 


Ujęcie złodzieja. Kazimierza 
Chojnackiego, lat 19, który zbiegł z 
aresztu policyjnego w ub. tygodniu 
w Szpetalu Dolnym, udało się ponow: 
nie ująć i osadzić w areszcie w Lipnie. 


Kradzież kieszonkowa. P. Lu- 
bińskiemu skradziono w sklepie przy 
ul. 3 Maja Nr. I8 z kieszeni portfel, 
w którym się znajdowało 1500,000 
marek. 


Gospodyni księdza, Marja Na- 
szyńska, nie podejrzewając nic złego, 
drzwi otworzyła. 

Wtargnęło wtedy dwóch oprysz- 
ków rzucili się na gospodynię, zwią- 
zali jej ręce i zagrozili uduszeniem, 
jeżeli Naszyńska nie zechce pójść 
z nimi do sypialni, by ksiądz na jej 
głos drzwi otworzył i przyjął depeszę, 
obiecując, że jeżeli to uczyni, będzie 
przez nich sowicie wynagrodzona. 

Gospodyni nie chciała się zgodzić, 
lecz wyrwała się napastnikom, 

Krzyki szamotanie się usłyszał ks. 
i zaczął strzelać przez okno na alarm, 
wskutek czego spłoszeni bandyci, 
nic nie zrabowawszy, zbiegli. 


RYNEK PIENIĘŻNY. 
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WARSZAWA, 8. VIII. 


Funt angielski 1.050.000 
Dolar 225.000 
Frank szwajcarski 38.400 
Frank francuski 12.400 
Korona czeska 6 650 
Korony austrjąckie (100) 312 
Marka niemiecka 0.65 


X. I. CHARSZEWSKI. 


Apelacja od Rzymu do żyda. 


(W sprawie stosunku Kościoła do polityki). 


(Ciąg dalszy). 

Uwaga ta, oczywiście, bynajmniej 
nie była wyrokiem, ani co do treści, 
ani tembardziej co do formy; była 
tylko wyrazem troski Stolicy Apostol- 
skiej o to, aby kler nie dostarczał 
wrogom Kościoła broni do szturmo- 
wania go fałszywym z gruntu zarzu- 
tem, jakoby Kościół miał dążności 
imperjalistyczne, w świeckiem zna- 
czeniu tego słowa. Gdy ma on 
w istocie dążenia „imperjalistyczne* 
boskie, to znaczy, chce, aby nad 
światem panował Bóg, aby Królem 


4 SŁOWO KUJAWSKIE. Mr. 170 (1544) 
WW O O O z Aaa ER 


jego był Chrystus, Królem dusz: serc 
i umysłów. I to wszędzie, we wszyst- 
kich dziedzinach życia, w myśl słów 
Apostoła: „Czy jecie, czy pijecie, czy 
cobądź innego czynicie, wszystko na 
chwałę Bożą czyńcie“, 

Krótko mówiąc, Kościoł, poprostu, 
dąży do realizacji Najwyższych praw 
Boga do świata. Praw, których peł- 
nię zlecił Bóg Chrystusowi: zatem 
do realizacji Najwyższych praw Chry- 
stusa. Ponieważ zaś Kościół jest usta- 
nowionem przez Boga Człowieka 
Królestwem Bożem, przeto ten cel 
ma się spełnić w nim i przez niego, 
to znaczy: on sam jest przeznaczony 
stać się duszą państw i narodów. 

Zaopatrzone ową uwagą, doku- 
menty apelacyjne znalazły się tedy 
w Kurji Płockiej, dla wyjaśnienia 
kwestji faktu, z powrotem. 

I wyjaśnienie to nastąpiło, a wy- 
padło w sensie tym samym, co i pier- 
wotna odpowiedź płocka, która wy- 
dała się p. Wandzie „sofistyczna*, 
Było ono tylko szersze od owej od- 
powiedzi, przyczem proboszcz górno. 
szpetalski został przedstawiony Stos 
licy Apostolskiej jako jeden z wy- 
kształceńszych księży w diecezji, 
który nawet trzydziestoletnią bez mała 
pracą pisarską wyrobił sobie pewien 
stopień powagi, jako pisarz katolicki. 

Zważywszy, że J. E. Biskup Płocki 
X. Antoni Juljan Nowowiejski, nie 
jest w Rzymie podejrzany o... herezję, 
ani o nieposłuszeństwo, owszem, że 
cieszy się w Watykanie pełnią za- 
ufania, należy uważać owo wyjaśnie: 
nie za decydujące dla sprawy. Za- 
sada katolicka o stosunku Kościoła 
do polityki wiadoma; takt, że w da- 
nym razie zaszedł akt obrony Koś- 
cioła przeciw notorycznym jego wro- 
gom, dowiedziony, Zatem niewątpli- 
wy i wniosek. 

Takiego kapitalnego wypadku nie- 
podobna mi było nie wyzyskać z am- 
bony dla nauki parafjan. 

Tyle razy, bywało, wielu z nich, 
zarażeni wyzwoleniactwem i podusz- 
czani złowierczo przez agitatorów, cd- 
grażali mi się apelacją do Biskupa. 
Owszem, odpowiadałem, apelujcie do 
samego Ojca św., byleście byli go- 
towi przyjąć Jego orzeczenie z całą 
dobrą wiarą. 

Nie zdobył się na to z nich ża- 
den. Czuli w głębi duszy, że nauka 
moja jest katolicka. Ale, oto znalazła 
się inteiigentka ze dworu, która z 
całą naiwnością spełniła moje życze- 
nie. 

Jakże było nie spożytkować tego 
kapitalnego wypadku! 


Przeczekawszy dwie niedziele, 
uczyniłem to w kazaniu na uroczy: 
stość śś. Apostołów Piotra i Pawła 
(nie w niedzielę 24. 6., jak referuje 
p. Wanda). Przedmiotem kazania 
był dogmat nieomylności; wypadek 
posłużył mi za ilustrację. Ponieważ 
chodziło mi jedynie o naukę, zalge- 
braizowałem go: w diecezji x, parafji 
y proboszcz z, pani źż. Nie zataiłem 
też i owej adnotacji rzymskiej, tło- 
macząc ją w sensie, jak wyżej. Da- 
łem przez to dowód dobrej woli i ka- 
tolickiej czystości głoszonej nauki. 
Ze nie taiłem i nie taję tej części 
nauki katolickiej. która przeciw mnie 
pozornie przemawia i mogłaby być 
złowolnie przeciw mnie wyzyskaną. 
Ze sam nakładam katolickie pęto na 
swoją katolicką swobodę w walce z 
wrogami Kościoła. 


To było przysłowiowe uderzenie 
w stół, ale przez watę. 

Ku bardzo przykremu zdziwieniu 
mojemu, przysłowiowe nożyce odezwa- 
ły się. Zgrzytnęły falsetem. Sądziłem 
bowiem, że p. Wanda, która, jak 
zwykle, kazania tego nie słyszała, a 
tylko posłyszała o niem zrozumie, 
swój interes w zachowaniu jaknajgłęb- 
szego milczenia.  Uważałem ją za 
osobę, błądzącą w dobrej wierze i 
dbającą, bądż co bądź, mimo wszel- | 
kich uchybień i niekonsekwencji, o 
swoje imię katolickie, | 
W tem przekonaniu, przy najpier- | 


czytanie tego dziełka, jako zadosyć- 
uczynienie za wiadomą jej winę wzlę- 
dem nauki katolickiej. Uważałem bo- 
wiem i uważam, że apelacyjne jej 
gaffy wypłynęły ze źródła moderni- 
zmu, któremu bezwiednie hołduje, że 
zatem trzeba jej przedewszystkiem 
uświadomienia antymodernistycznego. 
Że należy ona do liczby tych katoli- 
ków, na których skarży się Pius XI 
w encyklice „Ubi arcano Dei“: »Iluż 
bowiem jest takich, którzy wyznają 
naukę katolicką w rzeczach, odno- 
szących się do.... wzajemnego stosun- 

władzy kościelnej i cywilnej, do 
praw Stolicy Świętej i Papieża Rzym- 
skiego, do przywilejów biskupich, 
wreszcie od samych praw Chry- 
stusa Rządcy, Odkupiciela i Pama, 
względem poszczególnych ludzi i ca- 
łych narodów? Ci sami zaś, w mo- 
wie, pismach i całym sposobie życia 
Fostępują tak, jak gdyby nauki i na- 
kazy, tyle kroć ogłoszone przez pa- 
pieży, zwłaszcza przez Leona XIII, 
Piusa X i Benedykta XV, albo stra: 
ciły swą siłę pierwotną, albo się cal- 
kiem przeżyły. W czem należy uznać 
pewien rodzaj moralnego, prawnicze - 
goi społecznego modernizmu, który, 
wraz z modernizmem dogmatycznym, 
usilnie odrzucamy“, 

Pani Wanda Melcer Rutkowska 
nie zrozumiała istotnego swego in- 
teresu. 

Pochwyciła wiadomość o adnotacji 
watykańskiej, uznała w tej słomce 
deskę ratunku, owszem, ujrzała w 
niej swój tryumf i pośpieszyła obwie- 
ścić go, jeśli nie światu, to Polsce. 

W tej perwersyjnej sztuczce dia- 
lektycznej, poczerpniętej instynktownie 
ze zbrojowni erystyki szopenhauero- 
wskiej, ujawniła się jej złą wiara 
i zła wola. 

' Żaszło tu jednocześnie grube prze- 
milczenie wszystkiego, com w tej 
sprawie i o tej sprawie powiedział 
w kazaniu, oraz przemiana, prawem 
kaduka, adnotacji rzymskiej, będącej 
owocem fałszywej sugestji ze strony 
apelantki, w wyrok formalny, który 
przez nuncjaturę warszawską został 
przestany Biskupowi płockiemu do 
wiadomości. 

Proboszcz górnoszpetelski był te- 
dy tak głupi, że nietylko sam na sie- 
bie ukręcił bicz i to bicz przeciwka- 
tolicki, ale i dał go do ręki wrogom 
Kościoła, aby nim chłostali kler za 
rzekome nieposłuszeństwo Rzymowi. 
Był tak głupi i chyba zarazem tak 
małoduszny i niecny, jak patriarcha 
'Tychon, potępiający swoje poprzednie 
„mieszanie religji z polityką* i za to 
samopotępienie potępiony przez cały 
świat cywilizowany, jak przedtem był 
brany przezeń w obronę przeciw ka- 
tom III międzynarodówki czerwonej. 

Czy p. Wanda Melcer Rutkowska 
wierzy istotnie, że proboszcz górno- 
szpetalski okazał się tak głupi? Głupi 
z punktu katolickiego tylko. Albo- 
wiem z punktu widzenia p. Wandy 
i wogóle lewicy, wykonałby on akt 
samobiczowania po ich myśli, zatem 
powinienby był uzyskać od nich ra: 
czej patent na mędrca, który zrozu: 
miał i uznał ich mądrość, napędzają- 
cą buntowniczych księży po posłu- 
szeństwa Papieżowi.  Posłuszeństwa, 
które dałoby lewicy wolną rękę w 
zwalczaniu Kościoła, a księżom za- 
pewniłoby z jej strony tytuł „świat- 
łych“, zamiast hetzkapłanów. 

Niestety, choć proboszcz górno- 
szpetalski niby ukorzył się przed Pa- 
pieżem, pojętym lewicowo, — „ducho» 
wieństwo miejscowe (7?) wszakże — 
gorszy się p. Wanda — zdecydowało, 
że Papież mie zna tutejszych stosun- 
ków“, a „w tym samym czasie pro: 
boszcz (górnoszpetalski) otrzymał sto- 
pień kanonika“. 

Na pierwsze zgorszenie, już nie 
maluczkowe, lecz faryzejskie, odpo- 
wiedź wysnuwa się sama przez się z 
podanego tu już faktu, że sama Kurja 
Appsiolska zażądała od „duchowień - 
stwa” polskiego wyjaśnień. Kto żą- 
da wyjaśnień, ten snać sam wyznaje 
brak „znajomości stosunków“. l przy: 


wszej okazji, ofiarowałem jej egzem- i j i 
tem daje dowód rozwagi, by nie wyro- 


plarz swojej książki przeciwmoderni- ód rozw ) ; 
stycznej („Moderniści, modernizanci, | kować bezzasiągnięcia koniecznych in- 


antymoderniści nasi i obcy”) z dedy- | formacii ze źródła wiarogodnego. 
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kacją, w której prosiłem ją o prze- | Wiarogodniejszego, niż list p. Wan- 
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dy, uznany snać przez Watykan za 
wiarogodny niedość, skoro, mimo 
wystąpienia jej w glorji gorliwości o 
Kościół w Polsce wobec Watykanu, 
zażądał on jednak wyjaśnień, I za- 
żądał ich stamtąd właśnie, skąd przy- 
szła była odpowiedź „solistyczna*... 

Czy może i ten wywód jest so- 
fistyczny, p. Wando? 

Co do nominacji kanonickiej, to p. 
Wanda nie wie zapewne, że golo- 
słowne wnioskowanie: „post hoc, ergo 
propter hoc* — po tem, więc wsku- 
tek tego — jest solistyczne właśnie; 
że trzeba w każdym wypadku dowieść 
faktami, iż, jeśli po A nastąpiło B, to 
A byłó przyczyną B, 

Jakie fakty ma p. Wanoa pa do- 
wód przyczynowego związku między 
podniesioną przez nią sprawą a no- 
minacją kanonicką? 

Co do nominata, to wiem, że po- 
siada on dokument nominacyjny z mo- 
tywami nominacji, które obejmują 
duzy szmat czasu pracy jego i zasług. 
Ale i bez tego nie potrzeba uciekać 
się do insynuacji p. Wandy, skoro 
wiadomo skądinąd, że ma on za so- 
bą około 30 lat pracy pisarskiej apo: 
logetycznej i że dorobek jego pisar- 
ski obejmuje dziesiątki wydawnictw 
osobnych i tysiące artykułów, rozsia- 
nych po prasie katolickiej i narodo- 
wej polskiej. 

Tak spala na panewce licha pró- 
ba zrobienia z faktu mianowania pro- 
boszcza górnoszpetalskiego kanoni- 
kiem — irondy biskupiej przeciw Rzy- 
mowi w obronie „czarnej reakcji*, 
którą przepełnione są gęby żydow: 
skie. 


a 


KILKUWIERSZÓWKI. 


Z POLSKI I O POLSCE. 


X  Bolszewicy odmówili wydania 
słynnego obrazu Canaletta, przedsta- 
wiającego wybór Stanisława Augusta, 
wywiezionego z Zamku warszawskie- 
go. 

x Do Bydgoszczy przybył mi- 
nister oświaty w celu poinformowa- 
nia się osobiście o stosunkach 
szkolnych. 

x Wczoraj odbyło się posiedze- 
nie Rady ministrów, na które: mini- 
ster skarbu przedstawił projekt do- 
datku drożyźnianego dla urzędników. 

x Wobec niedostatecznych wy- 
ników pierwszego konkursu na wzór 
złotego polskiego, ministerjum skar- 
bu ogłosiło drugi konkurs. Termin 
napływania prac upływa I paździer- 
nika. 

X Znany wielki finansista ame- 
rykański Stotesbu:g, który w tych 
dniach odwiedził Warszawę, wydał 
bardzo pochlebne świadectwo o po- 
stępach gospodarczych Polski, 

X Polskie kopalnie węgla produ- 
kcję swoją już doprowadziły do sto- 
sunku przedwojenngo, natomiast w 
Czechach i w Niemczech wydobywa- 
ją 85 proc. 

Z CAŁEGO ŚWIATA. 

X Do Paryża przybyła wycie- 
czka studentów Politechniki Warsza- 
wskiej. 

x Spadek po Hardingu wynosi 
700 — 800 tysięcy dolarów. Wdowa 
po Hardingu otrzyma pensję w sumie 
5 tysięcy dolarów. 

X W Hamelu w Niemczech, za- 
chorowało około 100 osób z objawa- 
mi zatrucia. Przypuszczają, iż zatru- 
cie spowodowane zostało spożyciem 
siekanego mięsa końskiego. W mie- 
ście panuje wielkie zaniepokojenie. 


Do Księgarni Powszechnej 


NADSZEDŁ 


CODEX- JURIS CANONICI 


Cena przystępna. 


Elektrownia Miejska 
w Włoclawku 


podaje do wiadomości swych odbier- 
ców, że za: prąd zużyty w miesiącu 
obrachunkowym lipcu (z rachunków 
wystawionych w sierpniu r. b.) pe- 
bierać będzie dotychczasową cenę 
a mianowicie: 

po mk. 7.000 za jedną kilowat- 

godzinę dla oświetlenia 

po mk. 4.900 za jedną kilowat- 
a „, godzinę dla silników 
jedynie tytułem zaliczki do 
chwili wyznaczenia przez właściwe 
władze miejskie ostatecznej ceny. 


Elektrownia Miejska w Włocławku 
W. Maszewski Ławnik, 


ZNIECZUŁAJĄCY 
BALSAM BELGIJSKI 
z kogutkiem usuwa 
Bóle artretyczne i reumatyczne. 
Sprzedają apteki i składy apteczne. 


ec jr, nerek, 
emoroj i t p. 
radykalnie Z gd 


leczą SZWajcarskie gorzkie zioła 


Dr. Bauera — oryginalne z mark: „Kogut*, 
Sprzedają apteki i składy SP re 


Qroroby żołądka, 
obstrukoje; 


Pamiętajcie, że 
najracjonalniej- 


Do Matek! 


szą przysypką dla dzieci jes* 
puder „Dzidzi”, utrzymujący 


ciało dziecka w zupełnej hygie- 
nie, Usuwa zaczerwienienia i 
stan zapalny skóry, Sprzedają 
apteki i składy. Wyrób polski, % 


usuwa ból, pieczenia, swę- 
dzenia, krwawienia, 


Hemorojdy 


he- 


zmniejsza guzy inq|”" Czopki 
_„(aricol 


(żylaki) morojdowe 
(z kogutkiem). Żądać w aptekach i skład. 


OGLOSZENIA DROBNE. 


z 
potrzebna osoba umiejąca szyć do roczne- 
go dziecka, Hotel Viktorja sala. 


rzyjmę uczennice na stancję, opieka 
troskliwa. Rodzina bezdzietna. Wiado- 
mość, Szpichlerna 9. W. Twardowska. 


m 
gubiono portfel zawierający pieniądze, 
obrączki ślubne i dokumenty wojskowe 
Jana Strycharczyka, wydane przez P. K. U. 
Ostrów. Łaskawy znalazca raczy odnieść 
do policji. 


Easy WZ 


ROZRZAD JAZDY KOLEJE 


Z WŁUCŁAWKA ODCHODZĄ; 
do Gdańska: 


kurjer warszawski a 5 2.53 
osobowy warszawski © godz. 12.12: 
kurjer bukareszteński „  „ 13.37 
osobowy warszawski ,„ 24.00 
do Bydgoszczy: 
osobowy warszawski o godz. 3.46 
do Poznania: 
osobowy warszawski o godz. 24.00 
kurjer warszawski zmilz 2.53 
do Torunia: 
osobowy warszawski © godz. 19.28 
do Ciechocinka: 
osobowy warszawski o godz. 19.28 
do Łodzi: 
osobowy gdański o godz. 5.08 
osobowy ciechociński „ ,„ 7.50 
do Warszawy: 
kurjer poznański o godz. 2.22 
»soDowy gdańsko-poznański 5.00 
osobowy ciechociński o godz. 7:58 
osobowy bydgoski 5 4 MEOD 
osobowy gdański . .„ „ 16.43 
do Warszawy, Lwowa 
i Bukaresztu: 
kurier gdański , . O godz. 15.32 


Pociągi odchodzące z Włocławka 
o 7.50, 12.12, 16.43 i 19.28 iść będą. 
przez Skierniewice, gdzie będzie po- 
łączenie od i do kurjerów krakowskich. 

Kurjer warszawski do Gdańska iść 
będzie przez Inowrocław z przesia- 
daniem do kurjera Poznań—Gdańsk. 


Ogłaszajcie się 
w Słowie Kujawskiem. 


* WYDAWNICTWO KSIĘGARNI POWSZECHNEJ 


" 
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